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Cc nas
Incydent z Górnym Śląskiem w 

mowie p. M*c-Donvda został for 
maicie załatwiony. Jak  to wszystko 
wyglądało ściśle o tem trudoo so­
bie wyrobić pojęcie nie mając 
mów genewskich w oryginale. Z 
urzędowych depesz dość ogólnikowo 
wiemy, że p. Mac Donald jakby 
przypadkowo powiedział że bywały 
też i nieszczęśliwe decyzje Ligi 
Narodów, np. w sprawie Górnego 
Śląska, a potem oświadczył, iż niech- 
ciałby, aby ten ustęp mylnie zrozu­
miano.

, Je s t to epizod zdaniem naszym 
o wiele mniej yraźny niż to w szyst­
ko co mówił p. Mae JDonąld o wstą 
piemu Rosji do Ligi Narodów- 
W łaśnie Rosji, a nie Niemiec.

Liga Narodów miaia z początku 
Janusow e oblicze. 3yło to tow a­
rzystw o naroców, które zapragnęły 
wiecznego pokoju i była to koalicja 
narodów, które z wielkiej wojny 
w yszły zwycięsko i do rydw anu 
swago zapiządz chciały także i inne 
państw a i państewka dla tem lepsze­
go Odosobnienia Niemiec.

Dlatego też niejeden naiwny 
teoretyk, który masunaim naogół 
gardzi, żydów n.enawidzi, zachwy­
cał się w 1919 r. Wilsonowską Ligą 
Narodów, był przekonany że je s t 
to właśnie ta  instytucja, która 
i3totnie po wieki wieczne uczyni 
z Niemiec baditę narodów.

Mniemanie to fayio naiwne, choć­
by z t wsg.ędu na dobór ludzi, 
jaki sta ł u kolebki dziecka, m at­
ką Którego był chory staysłow o- 
am erykanm , ojoern europejski ra­
cjonalizm, ciotką poczciwa pani 
Berta ven Suutner, a Krewnym na j­
bliższym dr. Zamennoi i na naszym 
warszawskim bruku zrodzony żar­
gon esperanta. Ludzie, którzy eks­
ploatowali Ligę Narodów od po­
czątku je j istnienia n;e urodzili 
się na mścicieli.

Niemcy więc prędzej czy póź­
niej do L.gi Narodóvr wejść m u­
szą. Natomiast niekoniecznie m u ­
si tam wejść Boisaewja. Bpeey- 
iiczne warunki życia społecznego 
w Bolszewji sprawiają, iż państwo 
to taktycznie znajduje się po za 
obrotem życia kulturalnego, P ań ­
stwo to dolychezas nie szanuje 
życia (nie mówiąc już o swobodzie 
osobistej) ani własnych ocyw ateli, 
ani cudzoziemców. Pańacwo te koa- 
ety iucję swą oparło na negacji 
własnosc: indywidualnej. Państwo 
to wreszcie me uzna,* dotychcza­
sowych norm prawa mięazyhsrodu- 
wego. W tzy3Łkie układy, zawierane 
z B-jlszewją, różmą się zasadniczo 
•ci uaładow, zawier&nych przez 
państw a kulturalne pomiędzy sobą. 
Są to raczej takie układy, jakie 
jeszcze w XYl11 w. zawierane były 
z korsarzami, niz prawne układy 
międzynarodowe.

My, którzy na wschodzie naszaj 
granicy codzień opędzamy się od 
bolssee icmch caud dywersyjnych.— 
moglibyśmy mieć nadzieję, ze sza­
nowna Liga Naroaów, jeżeli nie 
materjainie, to przynajm niej moral­
nie będzie nas wspomagać przecity 
państw u, które w dwuch pierw ­
szych latach s wego panowania roz­
strzelało 1 .500.000 oaóo na swem 
t«irytorjum.

Niestety, jednak, ot* zaprasza 
się Rosję do genewskiej rodziny 
narodów.

Naszem zdaniem wejście Nie­
miec dc Ligi Narodów je s t wcześ­
niej ozy później złem neuniknio- 
nem. Natom iast Rosja nie wejdzie

czeka.
do Ligi Narodów nie zabezpieczyw­
szy sobie pola dla agit*c]i. Jeżeli 
Rosjs wejdzie do Ligi Narodów pe 
porozumieniu się z Auglją. to zna 
czy że prupag3ndystyczną agitację 
swoją Rosja zgodzi się odwrócić od 
Azji. Dziś Rosja zw raca roz­
kładową agitację przeciw Azji i 
mackami swen i dotyka już posiad­
łości imperjum angielskiego. P. Mae 
Donald przedstawiciel robotników* 
angielskich, który teraz przema- 
wi«ł w Genewie, a tak  niedawno z 
uprzejm ym  uśmiechem pokazyw?} 
swoim zagranicznym kolegom sta­
lową moc floty Jego Królewskiej 
Mości Króla Angiji, Cesarza lndji, 
Fana Mórz i Oceanów — nie puści, 
do Genewy żydfców moskiewskich 
dopóKi kw estja ekspansji sowietów 
do Azji jakoś cle zostanie uregulo­
waną.

A wtedy w szystkie rachunki an- 
glo-sowieckiego porozumienia za­
płacimy my, Polacy. Kooperasja 
R osyjsko-N iem iacia będzie miała 
codzień nową jaką kw ostję anty­
polską do wniesienia n t  międzyna­
rodową wokandę. Liga Narodów z 
instytucji, której nazwa dzisiaj 
brzmieć powinna: „międzynarodowa 
insty tucja do spraw polskich**, piza- 
kaztnłoj się na „międzynarodową 
insty tucję likwidacji niepodległości 
pclskiej“.

Niemcy dziś nie są w dobrycn 
stosunkach z Sowietami. Kapitał 
niemiecki zawiódł się na swych ro ­
syjskich nadziejach. Obrót handlo­
wy niemieeko'sowiecki je s t nie­
znaczny Bolszewja organizuje k o ­
munizm w Niemczech; a rządy w 
tem państwie należą do grup bur- 
żu&zyjnych. Ale na gruncie Ligi 
Narodów w antypolskiej kam paaji 
państwa to bardze łatwo mogą 
współdziałać.

Cat.

Sasja Ligi Narodów.
Delegat grtonki o redukcji zbrojeń.

GENEWA. «.1X. (Pat). Zgroma­
dzenie Ligi Narodów zajmowało się 
dziś rano sprawą redukcji zbrojeń. 
Delegat grecki Politis oświadczył, 
iż sankcje przewidziane w pakcie 
w ycają się niedostateczne, zwłasz­
cza. w tym wypadku, gdyby kraj, 
ezujący się istotnie zagrożonym, 
n iu m ł wyrzec mię te j gwarancji, 
jaką  posiadają d>a mego włwsue 
siły

Politis proponuje utworzenie or­
ganu, przed którym  miałoym fsię 
stawić przeciwnik na wezwanie 
stroay. zagrożonej, w razie zaś, gdy­
by się nie stawił, lub odmówił za­
stopowania się do w yroku,—byłby 
uważany z& stronę napastującą. 
Przemówienie Politisa przyjęto zo­
stało uługotrwałemi oklaskami znacz 
nej części delegacji, między innymi 
HdrriotAi Bourgeois, którzy składali 
Politisowf gratulacje. Po przemó­
wieniu tem. posiedzenie zostało zam ­
knięte.

Posiedzenie popołudniowa.

GENEWA, g lX . (PAT). Dziś 
wieczorem, jako uwieńczenie dys- 
KU.sjt w sprawie bezpieczeństwa i 
rozbrojenia, Zgromadzanie Lig. przy­
jęło jednomyślni* następującą re­
zolucję, zredagowaną za w spólne* 
porozumieniem preBajerów Francji 
i Angiji. Zgromadzenie, przyjm ując 
do wiadomości oświadczenia rep re­
zentowanych na Zgromadzeniu rzą ­
dów, widz.' w tych oświacłciieniach 
z zadowoleniem podstawę do poro­
zumienia w kierunku ustalenia defi­
nitywnego pokoju, a w związku z 
tem postanawia istniejące pomiędzy 
niektóreml punktam i widzeaia róż­
nice doprowadzić do uzgodnienia 
tak , aby po dokonaniu takiego uz­

godnienia módz zwołać w najbliź-i 
szym term inie za pośrednictwem^ 
Ligi Narodów międzynarodową kon 
ferencję w sprawie zbrojeń.

Komisje pierwsze i trzecia zo 
stają  powołane do zbadania doku­
mentów, dotyczących bezpieczeń­
stwa i redukcji zbrojeń, w szcze­
gólności uwag poszczegóinycn rzą­
dów w sprawie projektu trak ta ‘u 
wzajemnej pomocy* opracowanego 
na podstawie rezolucji 3-go Zgro­
madzenia Ligi oraz innych planów, 
przygotowanych i złożonych w sek- 
le ta rjac ie  Ligi Narodów po opubli­
kowaniu p ro jeatu  traktatu .

Oświadczenie Niemiec o uchyleniu a ę
ed odpewiodzi&ineśsi za wojnę

GENEWA 6.1x (p AT) Mac Do- 
aald, H erilot i 'ineunis otrzymali 
od kanclerza Maixa pis^mo, w kto 
rem kanclerz oświadcza, iż widzi 
się zmuszonym ogłosić niezwłocz­
nie dekbcację rządu, odrzucającą 
w sposób uroczysty wszelką od­
powiedzialność Niemiec za wyouch 
wielkiej wojny. W dalszym ciągu 
swego pisma zaznacza M u s, iż po­
wstrzymywał się dotychczas od 
ogłoszenia tej deklaracji, aby nie 
zakłóoić rokowań londyńskich i do- 

. daje, że deklaracja ta me wpłybie 
zresztą na zmianę polityki Rzeszy 
wobec przyjętych w Londynie zo­
bowiązań.

Wrażenie deklaracji Marxa.
GENEWA 6 .;X (P .A T.) Herriot 

niezwłocznie po otrzym aniu pism?, 
kanclerza M ana, zapowiadającego 
ogłoszenie oświadczenia, uchylające­
go i odpowiedzialność Niemiec za 
wywołanie wojny, powiadomił rząd 
niemiecki o złem wrażeniu, jakie 
wywarłoby na nim ogłoszenie po­
dobnego oświadczenia. Jednocześnie 
prem ier francuski polecił poczynić 
wszelkie zastrzeżenia, dotyczące 
następstw , jakie mogłe-by spowodo­
wać ogłoszenie tego pisma.

Korpus straży granicznej.
Rsąd przygotow uje pro jekt u- 

staw y o organizacji korpusu ochro­
ny pograniczu, który w połowie 
października ma być wniesiony do 
Sejmu.

Korpus ten podisg&ć będzie p. 
ministrowi spraw wewnętrznych i 
figurować będzie w budżecie togo 
ministerstw a. Zadaniem jego będzie 
zabezpieczenie pogranicza wschod­
niego od bandytjzm u, przem ytaict- 
wa i szpiegostwa.

Organizacja korpusu będzie ściśle 
wojskowa. Korpus złożony będzie 
z 5 b rygad- po jednej na każde z 
województw kresowych. Brygada 
składać się będzie z 3 —4 baonów 
piechoty i od 3 —4 szwadronów 
jazdy. Formowanie korpusu odbę­
dzie się od października poeząwssy, 
w ciągu roku w trzech fszack, po 
10 baonów i lo szwadrm ów na 
każdą fazę. W końcu października 
b, r. mają być uruchomiou» już 
i r z j  brygady—po jednej ua ziemię 
wileńską, wejewództwc nowogródz­
kie i województwo wołyńskie.

Korpus uzupełniać się będzie z 
normalnego kontyagentu rokruta. 
Dla roKkwaterowsnia korpusu ochro­
ny pogranicza przeznaczone będą 
specjalne kredyty dodatkowe na 
budowę otrażnio granicznych. Pewna 
ilość takich strażnic wybudowana 
już została przez policję graniczną.

ftozruchy głodowa.
RYGA, 6 IX. (tel. wł, — s), Z 

Moskwy donoszą: Dowództwo wojsk 
północ*ego Kaukazu doniosło do 
władz centralnych o pojawieniu się 
w okręgu Kubańnhim kozaczyoh 
oddziałów powstańczych. Kozacy 
m ordują komunistów i grabią mie­
nie państwowe. Akcja kozaków o- 
piera się o zdecydowanie wrogie w 
stosunku do w łatz  sowieckich sta- 
■owieko włościan, którzy niejed­
nokrotni* -iami dokonywują napa­
dów na rządy sowieefei*. Przed 
kilku dsiomi we wsi Oishówka, 
Carycyńskisgo powiatu spalili oni 
dom rady włościańskiej oraz za-

mcrdawali bawiących przejazdem 
prezesa powiatowego kom itetu wy­
konawczego i kilku komunistów. 

i Znejdująey się we wsi skład zbo­
żowy ograbiono. Dowództwo wojsk 
północnego Kaukazu domaga się 
od władz centralnych niezwłoczne­
go wysłania specjalnych oddsiałów 
wojsk czerwonych, inaczej bowiem, 
ruch powstańczy kozaków obejcai 
całą Kubań.

Powstanie w 6rU2ji.
RYGA S,IX (tel. wł. s) Z Mosk­

wy donoszą: powstanie gruzińskie 
tłumione je st ostremi zarządzenia­
mi karnemi. Z Elizawletpola w yru­
szyły do powiatów objętych ru ­
chem powstańczym silne oddziały 
czerwonych wojsk. Między B itu  
mem a Tyflisem kursują pancerne 
pociągi. W rejonie S&mtredi ody- 
działy naszy spaliły kilka wiosek 
za zniszczenie przez ich miesz­
kańców przewodów telegraf iczno- 
telełonioznych.

Wśród powstańców znajduje się 
wielu oticerów b. arm jl carskiej. 
Komitety powstańcze w odezwach 
do ludności gruzińskiej wzywają 
ją  do walki z komunistami, cie- 
mfężycieJain! Gruzji uprzedzając 
włościan przed szowinistycznemi 
wypadami w stosunku do ludności 
rosyjskiej.

W okręgu Borżomskim wojski: 
czerwone pastwiąc się w okropny 
sposób stłumiły powstanie, nato­
m iast w Tyflisie sytuacja s ta je  się 
coraz groźniejszą. Robotnicy we 
Wszystkch fabrykach proklamo­
wali s tre jk  generalny, włościanie 
nic dowożą do ośrodkow miejskich 
produktów żywnościowych i w zra­
stająca w skutek tego drożyzna po 
tęguja coraz bardziej grozę poło­
żenia.

Jeszcze oSawinkewie,
RYGA 6 IX (tel. wł. — s) Cuła 

prasa sowiecka poświęca sprawie 
Ś-iwinkowa dużo uwagi. „Czerwo­
na Gazeta** zamieszcza w ostat- 
niem numerze kilka krzykliwych 
artykułów o pówrocip „syna msreo- 
trawnego**. Jeden z nicn kończy s:ę 
naslepującem ; słowami;

„Czekamy teraz na Czernowa i 
Kiereńskiego. Koiej na na mch**.

Republika Mołdawska.
MOSKWA. 6.;x. (Pat)/Przew od­

niczący Rady komisarzy ludowych 
na Ukrainie oświadczył w rozmo­
wie z przedstawicielami prasy, że 
praoe przygotowawcze, mające na 
celu wytye enie granic sutonomicz- 
nej republiki Mołdawji Da Ukrainie 
są ukończone. Republika sowiacka 
Moldwwji będzie liczyła koł* 4oo.ooo 
mieszkańców^ Centralny |K om itet 
Wykonnwczy Sowietów na U kra­
inie rozwiąże ostatscznis tę spraw") 
na najbiiźszem posiedzeniu.

Sowiety a Kłajpeda.
MOSKWA 6.1X. (Pat.) Tutejsza 

redjostacje. rozesłała kom unikat w 
którem zapewnia, jakoby rząd so­
wiecki ma zamiar w najbliższej 
przyszłości otworzyć konsulat i po­
selstwo handlowe w Kłajpedzie. Co 
fiię trezy  konwencji kłajpe-izkiej to 
rząd sowiecki utrzym uje swój do­
tychczasowy punkt widzenia, który 
wyrażał niejednokrotnie, a miano­
wicie, że nie będzie ^ię uważał za 
związanego żadnym rozstrzygnię­
ciem kw estji Kłajpedy, któreby do­
konane zostało bez jego udziałn.

Walka o Szanghaj.
Ofnnzywa wojska Czyn - Sen Sunga.

LONDYN 6 ’:X (P A.T ). United 
Press donosi z Szanghaju: Wojska 
Czyn-Sen Sunga posuwają aię na­
przód i sto ją  o 15 kim. od Szang­
haju. Na całym froncie rozgryw ają 
*ię walki. Setki rannych przewie­
ziono dziś do szpitala- Między nie­
mi wieJe osób cywilnych ciężko 
rannych. Sanioloty zarzuciją  okoli­
co Szanghaju bombami.

Zjazd młodziaży.
Dnia 1 2 -go wrseśm>r a więc za 

dni kilka zaledwie, młoda Polska 
w  Wilnie i Warszawie będzie w ita­
ła awych gości przybyły cn z całej 
kuli ziemskiej n? zjazd „Akade­
mickiej Ligi Narodów** szyli t. '-sw. 
„Konfederacji Młodzieży Akademic­
kiej*1 Będzie to zatete zjazd,przyszłej 
w arstw y rządzącej W3zystki»mi 
krajam i ziemi. Wojna europejska 
zbliżyła do siebie rasy. Nie zakoń­
czyła się wprawdzie pow szechne* 
zbliżeniem, jak  tego oc78kiwano. 
ale dzieląc świat na dwie walcząca 
połowy, zapoczątkowała zbliżenie 
w obozie zwyciężców. Rasy białe i 
kolorowe wa czące na polach Fran« 
cji, dzieci odległych lądów i krain, 
zawarły węzły przyjaźni w oblicza 
w spóln-j chwały i smieici. Jedno­
cześnie idea zbliżenia u ojców, idea 
Ligi Narodów wydała swoje owoce 
i u dzieci. Powstała międzynarodo­
wa organizacja młodej inteligencji 
świata.

Pierw szy jej zjazd wypadł w 
Pradze przed dwoma laty. Dmgi 
wypada w Polsce. Nia bez ukrytej 
myśli narody świeżo zm artw ych­
wstałe chcą gościć u siebie mło- 
duież świata. Pctrzeba, zatrzeć pa­
mięć przedwojennych map gieogra- 
fieznych. Potrzeba aby nas ujrzano 
jako żyjących, obdartych nie tyP-crc 
z pleśni niewoli, ale z legend i 
bajek, czasami sentymeDtalnyob i 
poczciwych, ale zewsze mówiącycir. 
o nas jako o narodzie niewolniczym. 
Potrzeba, aby nas ujrzał świat ta­
kimi, jak  jesteśm y, lepsi ozy gorsi 
niż legenda to mniejsza, .grunt ze 
rzeezywistsi ,grunt że żyjący, ż p  
radujący się nieustannem w ieesue* 
boskiem, twórczem stawaniem się 
życia.

Ta wizyta jednak przyszłych 
ministrów, posłów, senatorów bia­
łych, żółtych, czarnych i t. d. na­
kłada na nas również ciężkie obo­
wiązki. Wiemy z praktyki własnej 
jak bardzo lubi podróżnik zwłasi!- 
esa ohifiiówy uogóiniać. Jcdoo mia­
steczko czyste przypadkowo na- 
podkass, zapisuje w jego mozga 
słowa: „naród je s t czysty** seidecz- 
ne przyjęcie danego miasta „naród 
je s t serdeczny**. Każde zjawisko 
życiowe złe i dobre generalizuje 
na c iły  przedm iot swojej obser­
wacji.

Należy przypuszczać, że IWilnc 
potrafi wyryć w mózgu i wypisać 
w dzienniku swoich gości te s.owa; 
Polska je st proets, szczera, sympa­
tyczna i gcścinn*. Polika je st ży­
wotna chce żyć i być silna**.

1 więcej nic, żadnych przechwa­
łek i blagi, tylko szezsrość i natu- 
ralieść.

GościnnoLić wymaga od nas 2 -ch 
rzeczy: pieniędzy i udziału. Pomi­
mo przeciążenia skłsdirsmi, zbiór­
kami i t. d. sądzimy ie  Wilno znaj­
dzie- raa j^szca środki d^a przyję­
cia loo swoich jości. t^ezsik na- 
pewno najmłodsi ofiarodawcy nis 
prędko ujrzą n rstępny zjezd w 
Polsce, skoro a 22 renrazentowa" 
nych narodów każdy ma prawo do 
goszczenia pozostałych. Chyba że 
Bratnia Pomoc (Zamkowa 84) nie 
zechce przyjąć ofiarodawców z po­
wodu... zbyt wielkiej kolejki ofiar?

Goście Wilna będą się ps- 
dobDO rekrutował: z pośród naro­
dów wschodnich. Odwiedzą nas j a ­
pończycy, chińczycy, arabowie, hin­
dusi, egipcjanie, syjamczyey, mło­
dzież perska, turecka, koreańska, 
murzyńska i t. d. Drugi więc obo­
wiązek, obowiązak udziału w przy ję­
ciu, we wszystkich uroczystościach 
dostępnych dla szerszych mas nie 
należy do rzeczy przykrych.

♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ ♦ # ♦ !

Komplet dziecinny.
Przyjm uje się dzieci do kompletu 
przygotowawczego do ki. pierwszej 
gimnazjalnej. Język polski, rachun­

ki, reltgja i francuski.
Zapisy: Antokol 12, m. I.
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Za gt*ameą>
Otwarcia Zgromadzenia L;gl Narodów.

Pan N. Szwalne, ko re iposdejt 
Żydowskiego aNaszego Przeglądu*, 
k tó ry  na grancie Ligi Narodów 
czuje się jak  u siebie w domu w 
następujący barwny sposób opisuje 
otwarcie Zgromadzenia.

„Piękny słoneczny dzień nadle- 
manski. Już o godzinie dziesiątej 
gromadzą się przed Salle de la R e­
form*.tion grupki gapiów, oraz stare  
damy nagło saskie, które {przyje­
chały z dalekich krajów ceiem przy­
glądania się wielkiemu widowisku 
międzynarodowemu. FalAnga foto­
grafów czyha z nast&wionemi apa* 
ratam i na znakomitości tego grze­
sznego świata. Największe znako­
mitości przybędą dopiero jutro,?Mac- 
donald i Herriot naradzają : się bo 
wiem dzisiaj gdzieś w niewfadomem 
miejscu i wezmą udziaf w drugim 
dniu obrad. Mussollni sprawił za­
wód nie tylko fotografom, lecz i 
dziennikarzom, którzy daremnie się 
przygotowali do gremialnego poloj 
wania na wywiady z tą oaobbwą 
figurą na terenie międzynarodowym. 
Zastępuje go ex-premjei- Salanara, 
człek dobroduszny i f  krępa wy o 
śniadej cerze, nie wyróżniający s'ę 
wyglądem w tłumie delegatów. O 
g. pół do jedenastej 'zaczynają się 
zjeżdżać delegacie. Przeważnie pa­
nowie stateczni w żakietach 1 cy­
lindrach wraz z damami, którym 
wydzielono uprzywilejowane miejsce 
na gderji. Tylko staruszek lord 
Parmoor — drugi d*k‘gat brytyjski 
—jakby wycięty z Dickensa, poka 
żuje się ciekawym w starym  „aru- 
marskim" kapeluszu i w ytartej ma­
rynarce, towarzysz zaś jego p. A r­
tu r  Henderson m anifestuje swój 
dem otratyzm  za pomocą jasnego 
garn itu ru , nfe harmonizującego by­
najm niej z tradycyjnie - czarnemi 
ubraniami wszystkich innych dele­
gatów. Tuż przed rozpoczęciem po­
siedzenia przybywa delegacją poiska 
z p. Skrzyńskim  na ezele. Galer ja 
pierwszego piętra zajęte, je s t przez 
DYasę, która w tym  roku je s t bar­
dzo licznie repreztnlowtmfi. Jest ioh 
ckołc 400  i nie brak prawie r.ni 
jednego z wybitnych mocarzy pió­
ra. P rass polska po raz pierv/szy 
wogóle przybyła do Genewy. W  ro ­
ku  ubiegłym nie było nikogo, oce­
anie są pp Koskowski, Rosner, Sza- 
piro, Smogorzewski, a mają jeszcze 
przybyć pp. Ehrenberg, Strońiski, 
i Bnupre. Inteligentny i ruchliwy 
przedstawiciel Pata, p. Stempowski 
pracuje bez wytchnienia, niewiado­
mo tyiko, co aię staje z j'ego depe­
szam i w centrali w arszawskiej. Z 
poSród polityków polskich poza d e­
legacją obserwują posiedzenie po ­
słowie Niedziałkowski, Dąbaki, Dęb­
ski, prof. Dębiński, Kosmowska, ar. 
Loewenherz. ju tro  zaś przyjeżdża 
„niespodziewanie" poseł Thugutt. 
Niema natom iast ani jednego dzia­
łacza żydowskiego z żadnego kraju, 
ani nawet przedstawiciela Kom itetu 
Delegacji Żydowskich, co już po- 
p restu  ztkrsw a na skandal i kom­
promitację.

Funktuainie o jedenastej zagaja 
posiedzene przewodniczący R^dy 
Ligi, belgijski m inister sp rar/ za­
granicznych Paul Hymans. Szczu­
pły, elegancki, giętki brunet o s i­
wych włosach, tw arz ekspresy wna, 
o lekkim wyglądzie semickim. Prze­
m aw ia a prmięci, jakkolwiek tekst 
jago przemówienia jest już oabity 
na Rondo i znajduje się w kasztach

dziennikarskich. Nie rozporządza on 
zbyt donośnym głoaem, lecz "dzięki 
specjalnie zainstalowanym na sali 
„lond-speakeron" słychać go z 
każdego miejsca. Jeut to naturalnie 
przemówienie okolicznościowe, coś 
w rodzaju sprawozdania z działal­
ności rocznej, pokrapianego reflek­
sjam i na tem at rozbrojenia j paktu 
gwarancyjnego, o których n.c je ­
szcze realnego nie wiadomo.

Chwilami rozlegają się oklaski 
przeważnie grzecznościowe, sala 
czyni bowiem vrrażenie próby gene­
ralnej przed premjorą. "Wybory ko­
misji wertyfikacyjnej —i przerwa 
obiadowa.

Tłum oczekuje wychodzących. 
A paraty kinowe pracują zawzięcie,

żandarmi szwajcarscy w starodaw ­
nych kapeluszach napoleońskich 
pilnują porządku. Rozpoczyna s*ę 
jeneraluy szturm  dziennikarzy na 
wychodzących delegatów. Wysoki, 
chudy blondyn o oschłej twarzy 
oblegany je3t przez reporterów 
miejscowych: jestto  oczywiście dr. 
Benesz, który zna kunszt robienia 
propagandy, czego nie można po­
wiedzieć o dziwnie mieszanem oto­
czeniu p. Skrzyńskiego. Drobnym 
kroczkiem, uiespostrzeżony prsez 
prasę opuszcza gmach konferencji 
jeden z „cichych" obserwatorów b. 
ambasador Morgentau, który wraz 
z znanym działaczem żydowskim 
sędzią Maćkiem pomaga p. Lam en­
towi z syndykatu Morgana.

Pożegnanie l ponownie.
Kilkuletnie pertraktacja z XX Salezja­

nami zostały nareszcie uwieńczone pomyśl­
nym wynikiem.

Od 1-go b. mies. za wiedzą i łaskawem 
przyzwoleniem J. E. księdza Biskupa na­
szego, jak również Komitetu „Domu Sarca 
Jezusowego* i .Powściągliwości i Pracy*, 
przekazałem XX. Salezjanom wszystkie za­
kłady przy ul. Dobrej Rady 22--24 i przy 
ul. Sw. Stefańskiej 37, wraz ze wszystkieml 
zabudowaniami i placami, pracowniami i 
wcreztaiaml, ze wezystki** inwentarzem 
martwym i żywym, ze wszystkieml też 
dziatkami pensjonarj uszami i zespołom 
personelu tam pracującegu.

Tej chwili przeto św ięty ewój obo­
wiązek poczytuję złożyć na tera miejscu 
najszczersze podziękowanie nasamprzód 
wszystkim łaskawym ofiarodawcom i do­
broczyńcom, craz całemu naszemu społe­
czeństwu, co z tuką serdecznością zawsze 
śpieszyło nam z pomocą lub gorącą darzyło 
nas sympatią; dalej dziękuję ;Szaaownym 
naszym Władzom i Urzędom woielkim za 
chętne i wielee życzliwe traktowanie spraw 
1 potrzeb .Domu Seroa Jezusowego*.

Dziękuję też Czcigodnym Komitetom za 
ofiarną współpracę i w ełee przyjazną zaw­
sze poradę, róweież wyseeo wyrozimiałej 
na nasze potrzoby p riile , co nie skąpiła 
na swoich szpaltach ciepłego uzoauia go ­
rącego apelu do serc dobrej woli dla naezej 
akcji

Mocno jestem wdzięczny wszystkim  
zacnym Paniom z JW. Panią Mseczyslswową 
Jeleńłitą i penną Wandą Wojewódzką na 
czele, co rok rocznie organizowały kwesty 
dorywcze uliczno, jak również panie* kwe- 
•tarkom z panną Mar ją Zakreewekąna czele, 
60 prowadziły ten cel irwesię stałą. 
Wam zaó, moi drodzy I kochani, od wielu 
lat najbliżsi współpracownicy, Wam miano­
wicie panowie wychowawcy i pacie wycho­
wawczynie, panowie klerownHy warsztatów 
i panie kierowniczki pracowni, panowie 
doz„roy'ł panie ochroniarkl, panowie rach­
mistrzowie i panie kancelistkl, pp. nauezy- 
cielowie i panie nauczycielki, oraz wam 
wszystkie pracujące w kuchni, w pralni, 
w szpitalikach zakładowych, w ogrodach’ 
no. roli i sklepach, wam wszystkim z czci­
godną a niczem niestrudzoną panną Cele­
styną Prydówną na czele, calem ccojem  
sercem gorąco na tem miejscu dzięki eicla- 
iam Ba, waszą troskliwość o duszę I cnotę 
dziatek nam powierzonych, za wasze po­
święcenie i wytrwałość ua stanowiskach w 
czasach najcięższych, zr waszą do wyeokich 
granic posuniętą skrzętność gospodarczą i 
cierpliwe poprzestawanie na uajmniejszem, 
.za waszą głęboką i żywą cześć i mlłośś dla 
Ssrca Jezusowego dzięki wam po niezliczo­
ne razy! Wasza to nieustanna czujność 1 
poświęcenie sprawiły, że grosz publiczny 
nie szedł na mr.rne, że przy wielkich nawet 
brakach oazozęenoścl rosły I dzieło całe do 
cors,” okazalszych rosło rozmiarów Wam 
przeto wszystkim szczególniejsze składam 
dzięki.

Wobeo nieraz bardzo kłopotliwych za­
biegów jeśli miało miejsce jakie mimowolne 
podenerwowanie lub chwilowe z kimkolwiek 
nleporoiumienle, najmocniej na tem miejscu 
przepraszam.

Zaś naaewszystko, korniu zginając ko­
lana sercem przepełmonera afektami naj­
wznioślejszych uczuć, do stóp Jezusowych 
przy padem i Jego Sercu Najsłodszemu go­
rącą wypowiadam wdzięczność, że raczyło 
mnie niegodnemu pw-.au słudze pozwolić 
czci Jego i chwale w Wilnie służyć, na wi­
downię z głębokiego ukrycia, wobec strasz­
liwych persekueji roeyjekloh, tę cześć wy­
nosząc, ku Jego czci i chwale aową św ią­
tynię przy ul. Archanielskiej zapoczątko­

wując, dzieło Jego .Domu* w naszem mie­
ści* utrwalajejc. Sercu temu Najsłodszemu 
niech będą dzięki po wszyatkie wieki!

Odchodzę dziś od pracy przy pługu na 
niwie tej placówki społecznej ze spokojem 
i tom głęboklem zadowoleniom, że oplakę 
nad tem zboźDem dziełem i dalszą na tem 
polu pracę złoiyłem w pewne ręce w ręce 
czcigodnych Ojców Salezjanów,

W czasach zapomnienia przykazania 
Bożego „w pocie oblicza twego będziesz 
pożywał chltba* i wypaczenia pojęcia o ’ 
i .szlachetnieniu i uświęceniu pracy, czy 
fizycznej czy umysłowej, w drugiej połowie 
zeszłego wieku Opatrznościowo zoztał po 
wołany do życia zikon Salezjanów w oso 
ble Ich załozycloiŁ, wielebnego sługi Bożego 
Jcsiędra Jana Bosko, by w pochodzie cywi­
lizacji wychować nowo zastępy pokoleń — 
pod hasłem zbawienne* ora et labora. 
Przemysł nasz przedewejiystklem z pod 
opieki XX. Salezjanów wyglądać ma dziel­
nych _-ąk 1 tdrowycb pojęć o sumienności 
pr*oy, co przy głębokiej znajomości fachu 
i wysokim poziomic etyki chrześcjańskiej 
zapewni pomyślny rozwój dobroLytu w 
kraju. Odczuwają dziś to wszyscy i dlatego 
tak bwdzo zapraszani są XX, Salezjanin do 
rozmaitych miejsc: w nam oj Poleć, przez 
ostatn e pięć lat objęli oni aż lg  dużych 
lakładów. Dlatege to mocno bym pragnął, 

by młidzleż nasza rzemieślnicza wileńska 
wszi lkfcu zawodów, czy gdzieś praouje 
luzem lob gromadnie, pośpieszyła pod onie- 
kuńczG skrzydła tych upatrzeośeiowo nam 
zesłajiych ludzh XX. 8alezjv3-,r dia chłop­
ców (ul. Dobrej Radj 22. telefon Nr 2o2i i 
Sióstr ^alezjaHok dia dziewcząt (ui Sw. 
Stefańska 37, tel Nr 456)

Od 1905 r. do chwili obsenej były to 
dla .Domu Serca Jezusowego* czary noczłjt-. 
kowania, budowania, organizowania, ukry­
wać e, ratowania, wreszcie porządkowania... 
były to czasy rosyjskiego prześladowania, 
nlemie-.kiego rabowania, bolszewickiego 
niszcz-mia, czasy głodu, chorób, eplduizijl, 
pożarów... Serce Jesuzowe wszechmoeą mi­
łosierdzia Swego ratowało, Odtąd uaotaje 
era rozwoju, rozszerzania, potęgowania do­
skonalenia. Nie mniej jednak‘cięźt^  zada­
nie aa Parkach XX Salezjanów spoczęło. 
Jestem mocno przekonany, że nasze łaska­
we 1 ofarne Społeczeństwo odczuje trudno­
ści świeżych na wileńskim term ie pracow­
ników i gorącą swoją serdecznością, oraz 
rreczową pomocą i nadal dzieło .Domu 
Serca Jezusowego* chętnie wspierać będzie.

Wdzięczny ks. Karol Lublaelec.

F r z y e h c t d n f i a
dla dzieci szkół powszechnych 1 średnich 
została przeniesiona z ul. Zarzecze jwr. 5 
m. 5 nu ul. Wielką jj:- 8 m. 2,

Przyjęcia choryoh zostały wznowione 
dniem 8 IX. 24 r.

NAJSTARSZA
i

czytelnia poiata
przy księgarni W . Makowskiego

ul Sw, Jańska 1 1 .
Stale zaopatrzona w nowości powieś­
ciowe i dziecinne. Otwarta od 9 rano 
do 7 wlecz bez przerwy. Zaetaw 
3 zł., opłata 1 zł.

N A  SE Z O N  J E S IE N N Y

Magazyn O . K A U I C Z A
WI LNO,  Z im .ew.i 8 

Śwież* zaooatrzony został: W kapolNSZe, Czapki,
BIELIZNĘ sw etry, kaftany, kamizelki,
wyroby trykotowe, pończosznicze i skórzane 
oraz kalosze, paita nieprzemakalne i parasole

Szkoła Muzyczna jjj Jacobi-Pawłjwc z.
Zatłrierdz. przez Minist. W. K. i 0. P.

(program Konserwatorjum).
Forfcep, SKizypce, śpiew, teorjąj teoria konip, harmonia, solfesjgio, en- 

sembles. — S0LFEGG10 SPECJa LN E D LA ŚPIEWAKÓW. 
Zapisy uczniów od g. 4 -6. | | | | | | Ad. Mickiewicza Nr. 60.

Jif irJfofcuIski iS-ka
P O L E C A

6E Z 3H  J E S S E N N Y s
Bieliznę,

0 li i  w i i .  
Laski i parasole, 

G a l a n t e r j ę ,  
P a l t a  demisazenowe, 

Płaszcze irapr. i iiieprzemsk. 
Kapelusze ang włoskie i wiedańskie, 

Kurtki skórzane i wełn. dc polewania. 
Najlepsza kaloszt; szwedzkie marki „TR10R N “

• C A  9. TE L . 1 —  82.

K S i Ę G U R i a i A
Stowarzyszenia Nauczycielstwa Polskiego w Wimie

ul. królewska 1. — >Ji. WlleAska Nr 36.
Oddziały. LIDA- OSZMIANA- SWIECJANY
Posiada na Skłr.dzie Głównym p*dr«5czniki taz. nwialeekiego 
Dr. Ludwika Lorentza, poleeon* przea /ńiaiateratwo W yznań 

Rfclifr. i OSwiec. Pnbliczn. do użytku szkolnego: 
LORENTZ L. Matods jęz. niemieckiago

Gram atyka jęz. niemieokiego 
Słown'ki do częjei od I ćc Y
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Cz. III 8.90
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ul Minkiewicza 22
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K A F E L U S t l E  I C A 1 F ! I męskie,

_______ Wprowadzono: czapki UCZNIOWSKIE i stndeaaki*.
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w Wilnie ul. W ielka 14-
egzystuje od roku 1859

s. n a  s e z o n  s z k o l n y . -
dla wszystkich zakładów naukowych, 
ostatniego wydania, ceny katalogowe.

K»ię^ia A .  6 .
P o l e c

podręczniki
Skład materjafdw piśmiennych

o b f i c i e  z a o p a t r z o n y  w r ó ż n e  przypory s z k o l n e

W  podróży nad Bosfor.
Sierpień 1924 r.

Przykre je s t rozczarowanie gdy 
w rtsU ur-ieji podadzą "oS sm ako­
witego, lecz gdy aię weźmie jeden 
kąsek  do ust to najgłodniejszy Po­
lak wyrzeknie się obiadu, za to 
zrobi się jeszcze więcej zły. Olbrsy- 
mie ilości pieprzu w prośt uniemożli­
wiają spożycie miejscowego jadła, 
a  pieprz i paprykę Rumuni pakują 
wszędzie. Nawet ulubiona sałata I 
ta  przygotowuje się wyłącznie z 
pieprzu z małemi dodatkami sol*, 
oliwy, octu etc. W tym  to kraju  
widocznie urodziło aię powiedzenie 
o „nawarzeniu pieprzu". Oryginalny 
to  widok gdy się widxi wypudro- 
wanego i wypeifumowanego Rumu­
na, pożerającego wyłąc&n.e pieprz. 
Na setną myśł naw et źle się robi.

I można powiedzieć, że jedyn i 
co Rumuni dobrze rooią—to jedzą 
pieprz. Pozatem koleje w pożałowa­
nia godnym stanie. W  urzędach 
wszędzie urzędnicy niedwuznacznie 
przypominają, że z pensji wyvzyć 
trudno, oficerowie z u czernionymi 
brwiami i często w gorsetach i t. d.

Zaś w samym państwie, praw ­
dziwych Rumunów je s t stosunkowo 
niewiele, bo mniej niż połowa. Na

zapytanie jakiej je s t narodowości 
6o proc. spotkanych nie przyznaje 
się do narodowości rum uńskiej. 
Zresztą to je s t Jasrem , bo po osta­
tecznie wygranej wojnie Rumun ja 
tyle przyłączyła ziem o ludnośei nie 
rum uńskiej, iż obecnie posiadają 
przeszło 50 proc. ludności nierum uń- 
skiej. Teraz jeszcze jakoś się klei, 
ale w razie w o jn y ..

Gdy byłem na grantay rumuńsko- 
bułgarskiej w mieście Bazargik, 
które to miaeto jest. stolicą Doorud- 
ży, to każdy zapytany ogromnie o- 
burzał się na samo przypuszczenie, 
że je s t Rumunem. I następnie sta­
rannie tłonaczyl, że Dobrudża to 
kraj czysto Bułgarski i te  musi 
snowu wrócić do Bułgarji. W tyc.b 
krajach ciągle coś kipi, gotuje się 
i przygotowuje się. Póki państew ka 
te na Bałkanach były małe, to i 

„kłopoty z nimi były msie. Dawniej 
Turcja t.rzymiła w szachu tyeh 
swoich sąsiadów Zaś reszta państw  
odorom deoium prónowała tu  zamę- 
oić wodę i jakąkolwiek rybko zło­
wić. Obecnie zaś, po upadku Turcji 
i Rosji ci aiali wielko udzi poczuli 
skrzydła i powodowani f-.ntazją go­
towi są Ha wszystko. W ystarczy tu  
tylko jednej iskry, a  gorąca krew 
znowu da znać o sobie i znowu na- 
ważą te iudy pieprzu swoim spo­

sobem, a Europa będzie musiała tsn  
pieprz zjeść. Czy chce esy nie chce. 
Chyba Liga Narodów co pomoże...

Jednym  z pierwszych, kto mnie 
spotkał na peronie granicznej stacji 
Rumunji — Grigorica — Voda była 
praw dziw a.. krowa i parę Swiń. 
Było to dla mnie nowością i nie 
wiedziałem, że będę musiał się 
oswoić z tym  widokiem na p rzysz­
łość, gdyż te zwierzęta spełniają 
rolę czyścicieli, jakoże zjadają wszel­
kie odpadki.

Gdy po dość długim postoju 
pociąg ruszył, jaszcze w obrębie 
stacji zopaczyłem kilkanaście zdruz­
gotanych wagonów. „A, to głup­
stwo", objaśniono mnie, „to tylko 
wpadł jeden pociąg na drugi". — 
„A.ha, to katastrofa" zauważyłem 
„Katastrofa? takich „katastrof" mie* 
warny codzień kilka i to tylko na 
Bukowinie, a ile w całej Rumunji 
zdfcża 3ię „dziennie to tego nikt 
nie wie* — objaśniał mnie urzędnik 
kolejowy. A prawdziwa katastrofa 
io bywa gdy wpadną 2 pociągi na 
siebie, gdy tą  zebioi i ranni, a tu  
kilka m arnych wagonów!"— objaś­
niał mnie dalej ten  sam urzędnik; 
już patrząc na mnie z wyraźnym 
politowaniem. I rzeczywiście, na 
stacjach całe szeregi wagonów i

lokomotyw pogruchotanych zajm ują 
zapasowe tory  i o reperacji n ik t 
naw et nie myśli. Zaś z taboru to­
warowego, który je s t w ruchu u 
nas zbrakowanych conajmniej 90^ 
wagonów, jauo wymagających grun­
townego remontu.

V  rezultacie mojej ciekawości 
dowiedziałem się, że przez oszczęd­
ność zam iast stałej służby kolejo­
wej w Bukowinie wzywają żołnie­
rzy, przeważnie niepiśmiennych na­
w et jak  przekonałem się. Rezultat 
oczywisty — katastrofy.

W moitn wagonie (jechałem to­
warowym) żołnierz pełniący służbę 
przy hamulcu, pod górę stale ha­
mował, zaś z góry puszczał harou- 
ltrc wolno rad. że pociąg prędko 
idzie. Czasaihi jechaliśmy z zaw­
rotną szybkością, polecając siebie 
w szystkim  świętym i przysłuchu­
jąc  się trwożnym sygnałom loko­
motywy, na które n«sz dzielny wo- 
j?,k wenie nie reagował.

Jednak nie zawsze szczęście 
nam sprzyjało. W  koń«u zapaliła 
się oś jeunego z wagonów, koniecz ■ 
nem byłe zmienić panewkę. Załat­
wiono to w bardzo prosty sposób. 
Zatrzymano inny pociąg towarowy, 
wyjęto ze zdrowego wagonu panew­
kę i rum uński w igo r poszedł dalej, 
piszcząc w niemożliwy sposób.

Jednak nieszczęśoie chciało, że e 
kilka s ta c jj dalej trzeba było za­
mienić całą oś’ Uskuteczniono to 
w ten sam sposób, zresztą zupełDie !
oficjalnie, tylko w końcu pan. ną- 
czelnik dystansu objaśnił nas, żr- 
bierae tylko 4ooo lei ( l lo  złotych). 
Dalej zawarłem znajomość z przo­
downikiem pelicji i maszynistą, 
k tó rzy  brali tylko po 1800 lei (koło 
3o złotycnj bez żadnych dodatków 
Każdy z nich radzi sobie, jak  może, 
bo z pensji, pomimo, że w Rumunji 
w szystko je s t ogromnie -tanio, jed ­
nak n ik t wyżyć nie może, Na gra­
nicy celnej przy pożegnaniu już 
zupełnie otwarcie pan szef domagał 
się1 natarczywie, żeby mu dać „pour 
sou^enir".

Gdy spotkałem później jednego 
miejscowego Polaka i gdy opowie­
działem mu mohi wrażenia — ten 
mi zaproponował, że kupi całe k ró ­
lestwo, wraz z dowolną ilośoią -
„wiernych" poddanych, bylebym "
mu dał pieniądze. „I to nie będzie 
tak  drogo kosztowało", zakończył,
„tu w Rumunji wogóle w szystko 
je s t dużo t&ńsze, niż u was w 
Polsce".

Am. B.
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WILEŃSKA

— (1) Sprawa zakładów opiek! 
sapołbozntj. Przy kasowaniu mini­
sterstw a zdrowia publicznego mini­
sterstw a te przekonało kilkanaście 
insiytucyj dobroczynnych jak  szpi­
tali dla chorych, schroniska dla 
dzieci i innne zakłady opieki spo­
łecznej sejmikom powiatowym.

Przyjm ując te zakłady, sejmiki 
spodziewały się, że rząd udzieli im 
pomocy m  utrzym anie wzmianko­
wanych instytucji.

Pomswuż obecni* wyjaśniło się, 
$e pomocy takiej nie będzie f sej­
miki z własnych źródeł winnj o- 
trzvm ' wać przoka?ar.e im zakłady, 
niektóre sejmiki zawiadomiły w ła­
dze odnośne, że z kraku śiodków 
Zwijają szpitale.

-- (I) Budźsty na rok 1^24 nstaty 
urzędników komunalnych. Powiatowe 
związki komunaine oraz miasta wy­
dzielone mają przedstawić do u- 
źytku Nadzwyczajnego komisarza 
oszczędnościowego budżety na rok
1924.

Do budżetów muszą być dołą­
czone szczegółowo wykazy zatru ­
dnionych pracowników z oznacze­
niem zajmowanych stanowisk i po­
bieranego wynagrodzenia oraz do ­
datków pieniężnych w naturze.

  (1) Święta prawosławne w Woj­
tku. Jak  sią dowiadujemy, władze 
Wojskowe poleciły zwolnić żołnie­
rzy  wyznania prawosławnego C'\ 
kaięć służbowych w dniach 8 i 14 
Wrseśnla, w których przypadają 
Święto prawosławne, eelem um (- 
żliwienijr żołnierzom skorzystania 
i  nabożeństw cerkiewnych.

_  (1) Komisje szacunkowe. Mir. 
Skarbu wyjaśniło, że na okręg każ­
dego urźf&u skarbowego - tworzy 
się z reguły po jednej komisji sza- 
•unkowei dla podatku dc chodowego*

Miejscem stałego urzędowania 
Każdej z tych koroiryj je s t siedziba 
właściwego urzędu skarbowego po­
datków i onłat skarbowych

— (I) lłyncgrcózeiiia dla śwind- 
te w  i i) egłych. Jak  «iQ dowiaduje­
my, świadkowie i znawcy, w zyw ali 
do postępowania dyscyplinarnego 
otrzymywać będą wv»agrodzenie w 
myśl ustawy o postępowaniu kar­
mem. , . . .

Prw viszc zarządzenie dotyczy 
zarówno świ&ikow i znawców, wzy­
wanych z pośród tunkcjonarjusioy 
państwowych, jake też z pośród 
osób cyw-inych,

—  ( \ )  W y t w o rz e iie  gromad w e j- 
le w y c h  Powiatowe związki osad­
ników -wojsaowych zostały powia­
domione Q udzielonom zezwoleniu 
wytw orzenia oddzielnych gromi_d
w iejsk^h z własnym, sołtysem przez 
poszczególne koła osadników woj­
skowych i cywilnych.

Z utworzeniem gromad wiąże 
się możliwość przejścia działik  
szkolnych i przystąpienia do budo­
w y azkól powszechnych.

Poaatem aprawa grom sd wiej­
skich daje prądnikom cały szereg 
korzyści, jak własny sołtys, udział 
w radzi* ym irnej i t. p.

Z tych względów iontrtHiiy z wią­
zek osadników wojekowyck zwrócił 
się do poszczególnych zwiąsków z 
-wezwaniem do js.knaj83yossiego ■ V" 
stąpienia z podaniami do starostw  
wr tej sprawie.

—  Zw iązek K re s o w y  b, w ojsko­
w y c h  W. P, podaje do wiadomości 
pp. b. wojskowych, że w lokalu 
"Związku przy ul. Nnw* Aleja j2 
(N ow  Świat), odbywają się zapisy 
członków Związku codziennie od 
$ —7 wiecz. z& okazaniem książek 
wojskowych lub zaświadczeń.

Ze wzgiądu na doniosłość zadań 
Związku i potrzebę zrzeszenia 
rozproszonych zdemobilizowanych 
oticerew i Szeregowych, mamy na­
d zie ję , iż żaden a b. wojskowych 
me uchyli się od wstąpienia do 
Związku" którego zadaniem je st ob­
rona interesów zdemobilizowanych.

— Czytelnia im. Tomasza Zana, 
przv ni. Sw. Anny 7 je s t od 4 o, m. 
otw ąrta bez przerwy obiadowej od 
lo  rano dc 8 włeczcrem.

W poniedziałKi tylko od 3 do 
. «-mej.
'  \ i  niedziele i dnie świąteczne

eamknlęta.
Czytelnia posiada bogaty księgo­

zbiór książek naukowych, Jj tern tu ry  
pięknej i podręczników szkolnych.

Pozatem są ezaaopisma codzien­
ne, tygodniki i miesięczniki.

Korzystać z tego mogą w szy­
scy— dorośli i młodzież ucząca eię.

— Z K oła  Polskiej Macierzy S zko l­
nej In. Emmy Dmochowskiej. ^Pierw­

sze powakacyjne zebranie członków 
Koła odbędzie się we wtorek dala 
9 b. m. o g. 7 wiecz. Wszyscy 
członkowie proszeni są o przybycie 
do lokalu Centralnego Zarządu P. 
M. Sz. Z. W*. Benedyktyńska 2—3.

— Wypożycz Inia Poltkiej Macie­
rzy Szkolnej Z. W#, czynną będzie 
od dn. 9 b. m. 24 r. od godz. 10 — 
12 rano i od 4 - 6  wiecz. Bsnedyk- 
tyńeka 2—3.

— Polska kuchni*, dla Inteligencji 
w muraoh po Fracciszkańskich 
14 od dnia 10 września b r. rozpo­
cznie wydawanie obiadów w godzi­
nach od 1 ^ -4 .

— 1 Wystawy. Komitet wystawy 
sztuki i rzemiosł energicznie za- 
krzątał się w urządzeniu wystawy, 
liczba wystav?oów dochodzi do stu 
i niezbyt obszerne salony „Apollo" 
nie wiele więcej eksponatów po­
mieścić będą m egfj. Zainteresowa­
nie W ystawą je st duże i niezawod­
nie spodziewany jest zjazd zainte­
resowanych z Uarszawy & innych 
m iast.

Dzięki uprzejmości T-wc „Ruch" 
w oeiu pclniormowacia ogółu o wy­
stawie. wywieszone zostały na 
wszystkich stacjach plakaty o wy­
stawie.

Kancelaria W ystawy czynną jest 
w godz lo —l i  w gmachu Delega­
tu ry  w Wilnie pokój 92.

— Osobiste. Profesor Zdzisław 
Sowiński, dyrektor kliniki chorób 
skórnych i wenerycznych Uajw. St. 
Bat. powrócił do Wilna z wywcza­
sów letnich.

— Snipiszki—Pal. Mac. Szk. Zarząd 
Koła P. M. S. im Sienkiewicza zwo­
łuje na 6 g. w. w dn>u 7 b m (nie­
dziela) walne zebraale członków 
Keła, na które też zaprasza i tym  
patyków, Po zebraaiu odczyt: „O 
Sienkiewiczu"—D-ra St. Cywińskie­
go. Osobne zaproszenie rozsyłane 
nie będą.

—  Zarząd Koła Polskioj M acierzy 
Szkolnej im. T. Kećciuszki pragnąc 
zorganizować i w czasie najbliższym 
wysłać na wieś kilka bibljoteczek 
wędrownych, wzywa ludzi dobrej 
weli by zechcieli ofiarować książki 
lub zebrać takowe wśród znajomych 
w ilości potrzebnej do komplektu 
bibljoteoaki wędrownej (40-—5o ketą- 
żak),

Na wzór cegiełek wawelskich 
bibljoteczki kędą nosiły nazwiska 
fundatorów.

Kiifea bibljoteczek już ukomple- 
towauo. Ofiary składać i informacje 
zasięgać możno codziennie z w yjąt­
kiem św iąt od godz 6—7 wiecz. w 
lokalu Domu Ludowego Nowa Aleją 2.

— (1) Opłaty rzeźniowe. Do Ma­
gistra tu  wpłynęło podanie Wydziału 
powiatowego sejmiku Grodzieńskiego 
(doatawca m ięta dla garnizonu wi- 
łeńakiego) o zmniejszenie opłat 
rzeźniowych w rz&żni miejskiej.

— (1) Choroby zakaźne w Wilnie. 
W ubiegłym tygodniu zachorowało 
w Wilnie nu” ty fu i plamisty J,
brruszny 14, płonicę 11, czerwonkę 
2- odrę 2, koklusz 3, zimnfcę 2 i
ospówkę i osoba.

— (i) Targowisko miejskie. W dn. 
§ września n i  rynek Sterańaki było 
■spędzono: koni 73, wartości od 80 
do 450 złotych, bydła rogatego 
(krów) 46, Wart. od 112 do 278 zł., 
świń 250 głów, wart. cd 23 do 84
zł., owiec i kóz 60, w art. od 20 do
81 zł. i cieląt 55. wart. od 84 do 
56 zł.

— (i) Zniesienie klcaki. Na sxu- 
lek  wielokrotnie pow tarzanych in ­
terpelacji w komiajach i Radzie 
m iejskiej, a wraszcle notatki w je ­
dnym z Nr „Słowu", M agistrat po- 
atrnowił znieść 'ustęp , zatruwający 
powietrze u poduórza góry Zamko­
wej. Zwłoka pochodzi z tego po­
wodu, że sekcja jtechniczna n>6 
zbudowała jeszcze nowego ustępu, 
położonego dalej od ulicy Syroko­
mli. Ten rew y, ustęp będzie stano­
wił coś w rodzaju  pomnika działal­
ności Magistratu. Na oudowę jego 
wyasygnowano S2ooo złotych.

— P irsnk i muzyczne. Kapelmistrz 
65 p. jistrzelców w ibńskich zwrócił 
się do M agistratu z prośbą o ze­
zwolenie zwiększyć ceny za wej­
ście do ogrodu Bernardyńskiego sa  
poranki muzyczne w dn. 7 1 8
w rześnia do 5o groszv dla doro­
słych i 25 gr. dla dzieci.

Z KRONIKI rC YARZYSKIEJ

— Zaśiublny. Wczoraj o godz. 7 wiecz, 
w kościele św. Filipa i Jakóoft w Vilnte, 
ksiądz proboszcz Żarnowski pobłogosławił 
z~vią~6£ małżeński, zawarty między panem 
dyrektorem Feliksem Nowacirim, a panną 
Janiną Zacharewiczówną.

Już wyszedł zeszyt pierwszy A L B U M  W I L N A
z  f o t o g a f , .  Jana Bułhaka

z okładką według projektu wileńskiego malarza J .  H o p p 6 f i S .

i h s t  do nabycia w cenie złotych 8 . -  w KSIĘGARNI STOWARZYSZENIA NAUCZYCIELSTWA 
POLSKIEGO—ul. Królewska i i W ileńska 36 oraz we w szystkich innych księgarniach.

N a j t a ń s z e  źródło zakupów z 
pierwszej i jodynuj na Kresach

— Fabryki szczotek i pędzli —

S-ci Symonowiez i S-ka
WILNO, ul. Tatarska Nr. 6.

| | | Produkcja maszynowa. | | [

f  jfyPRZBDĄŻ M E B L I
pokojów: jadalnych, sypialnych, k lonów  

i części pojedyńezych.
WILNO, Niemiecka 15. S  A n c s le n r c z

D - r z y

Bujalskl, Oblezierski i W&szkiswicz
lokują położpice i chore z cierpieniami ko- 
bieoeini w Zakładzla pcłożnicsy.m. Olica W. 
Pohulanka 31.

G ^COi taniej niż wszędzie fetagrafowa- 
/  J  |0 tła się. Tylko w fot. „REKORD* 

Szopenowska 5.

i ' * .
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TEATR POLSKI (Lutnia)

W y s t ę p y

W . BRYDZ1NSKIEGO

Dziś i jutro

„ S a m s o n  i D a l ł l a tc
Sztuka Lange 

Początek o g. 8 -ej wiocz.

SALON KAPELUSZY 

|Trocka l, front, wbjjc-e od ul. w ogromny wybór

najstrojniojszfdli KAPELUSZY
ostatnia modele PARYŻA, WIEDNIA 1 in.

Ceny konkurencyjne!—Prosim y o zwfeazeni® salonu. — Przyjm ują 
się zamówienia nn różu# kapeluszy.

5gPolska Skł&dgiiea^Galuiriteg^na11
wł. FRANCISZEK FRLICZKA Wilno, Św.-Jańska Nr.6. Tel. 646
H u rtow y Skład To w a ró w  Galan* II Najtańsze Polskie Źródło Kupna 

teryjuych I Norym berskich || Nici i Pończoch
S p e c j a l n o ś ć  d o s t a w y  d o  S k l e p ó w  i  K o o p e r a t y w .  

Otrzymano wielki wyfrór sandałów firm  zagranicznych.

O s y  c t e B ie  &;4 z d r o w y iy ! ! !
wy i wasze rodzeństwo? to kupciei„L EK A R ^ DQMGW4“  Dr. med. 
J. Springer (aprobowaną w Szwajcarji 1 Niemczech). Książka nagrodzo­
na na Międzynarodowej (.Wystawie Hlgjenlez. w Dreźnie i w. innych 
nagród. Oświecaj poucza adrowych i chorych jak  sobie radzić we 
w szystkich chorobach trapiących ludzkoSć. Zawisra 840 stronic, 936 
ilustracji oryginalnych, 32 tablice i dodatki kolorowe, ozdobnej' i

trwułej oprawie.
NABYĆ MOŻNA WE WSZYSTKICH KSIĘGARNIACH W POLSCE I 
ZAGRANICĄ. Skład główny dlag księgarń G. DORN.  WARSZAWA, 

PoozU główna. Skrzynka ?.20.

TKATK i MUZYKA

_  Występy W Bryflzlńsklogo. Dziś pow­
tórzenie wczorajszej premjery „Samsen 5 
Dallla* — Lange‘go. Sztuk? obfitując w mo­
menty tragikomiczne, spotęgjwane mis

trzow ską grą fonomenalnegu artysty W. 
Brydzińskiego robi wstrząsające wrażenie. 
W. Brydiińikl k reac ję  \v„Samaonie“ zalicza 
do swych najlepszych. Znakomitemu gościo­
wi sekundują w rolac.n głównych następu­
jący nasi a-tyśri pp. Jaroszewska, Jawor- 
dka, Jasińska, Kijowski, Wyrwicz, Wołłejko, 
KurnakuW lcz, Purzycki i inni.

„Śnieg* — Przybyszewskiego. W. Bry- 
dzlński na ostatni swój występ w Wilnie 
wybrał .Śniett* Przybyszewskiego, który 
raz jeden tylko w sezonie gracy będzie. 
Znakomitą rolę Bronki kreowaó będzie p, 
Zofja Grabowska; będzie to jej pierwrzy 
występ po powrocie do nas. s Krakowa.

— śluby panieńskie Fredry, jako Inau­
guracja sezonu teatralnego dla uczącej się 
młodzieży dane będą w sobotę dn. 13 wrze­
śnia c g. 4 popoł Kaacelarja teatru przyj­
muje zapisy na bilety od gimnazjów i se-  
minarjów, które nabyć pragną większą ilość 
blletów.

Persoijel artystyczny dramatyczny Te­
atru dolskiego w Wilnie ua sezon 1924—25 
jest następujący: Balcerówaa. Frenklówna, 
Grabowska, Jaroszewska, Jasińska Jawor­
ska, Kuszlówna. Molska, Dunin Rychłow-ska, 
Wrońska, Bystrzyński, Detkowski, Plonka- 
Fiszer, Godlewski, Hajduga, Kijowski, Knr- 
naaowicz, Leśniewski, Piwińskl, Puchniew- 
ekl, Purzycki, Rzęcki, Rychłowski.Wołłejko, 
Wyrwicz, Pollak-Zemirski.

W YP A D K I I K R A D ZIE ŻE

— Pcwicslł się- D 5 u m. w celu poz­
bawienia się życia powiesił się na drzev'le 
kołu klubu szlacheckiego Jan Wysocal (Ko 
lejów.-, 7)-

Przyczyna samobójstwa rozpacz po 
zmarłej żome.

— Trup. Koło zaścianka Choronżyśzki 
pow. Wileńsko Troekiego znaieztono trupa 
Antoniego Miłosza. Przyczyna śmierci na 
razie nie ustalona Przy trupie postawiono 
posterunek policyjny.

. — Postrzał. W pow. Wileńskim nafod- 
clnka 28 kom straży gran. koło wei Chac 
kowśzczyzna został postrzelony przaz nie­
wiadomych sprewekw Michał Kosiński.

— Zab ty przez poo.ąg Dochodzenie 
ustaliło, iż na torze kolejowym toio  mostu 
Raduńśklego zcsL ł zabity Alfons Bigonls 
(Zamkowa 18).

— Ujęoh aferzysty Przed pp.ru. tygod­
niami pooa-jraliśuiy, iż M. Byrkm-Szkłowski 
(Zawalna 28) padł ofiarą aferzysty Szymona 
Gleta, który Jwyłudził u niego 4 brylanty 
wartości półtora tysiąca dolarów i z tem 
się ulotnił. Aferzysta uuał się do Litwy 
Kowieńskiej, gdzie zaczął żyć na szeroką 
skalę, lecz zawdzięczając ubszernej z naje 
mości Syrkina w Kownie udało się aferzy­
stę eprowadzlć do Polski'

— Kradzieże. Kazimierzo Staniewiczo­
wi) w lokalu stacji w.4 erynnryjnej, znaj­
dującej się na rynku Stefańskim, wyciąg 
nięto z kieszeni torebkę z pieniędzmi war­
tości 400 zł. p

— Helenie Hrygielowej (.Mickiewicza 19) 
skradziono ubrania wartości 400 zl, p.

KRONIKA REKLAMOWA.
— Z przemysłu diobaeie. Musimy 

zaznaczyć o otwarciu vr Wilnie 
Polskiej pracowni gotowej męskiej 
bielizny pr/,y ulicy Mostowaj &.

Pracownia ta  posiada duży wy­
bór materiałów i przyjm uje większe 
zleceuife dla kooperatyw, szpitali i 
t. d. Brak tego rodzaju placówki 
odczuwał szeroki ogół mieszkańców 
nsszego m iasta i prowincji.

8 września w ogrodzie po-Bernardyńskim
odbędzie się na kornyść Domu Dzieckr. przy Ognisku koleY

zabawa om koneert
z udziałem artystów  OPERY, BALETG i CHÓRCI.
Przygryw ać będzie orkiestra S go pułku saperów. 

Początek o godzinio 3-oj. — Szczegóły w afiszach.

SPÓŁDZIELNIA WM
Kiescwegu Z w tz te  Ziemian

Zawalna Nr 1, telef. 1 47.
Snkras działalności:

Zakup t sprzedaż prad.rolnych
Generalna Reprezent 
Gt Urz. zywnościow.

Sprzedaż mąki żytniej

Skiad paszy
Sprzedaż detallcsna: owsa; ot.-ąb, 

siana, eiomy,

Własne piekarnie
Wypiek ohleba se sprzedażą detalicz­
ną we własnych sklepach Jjniwersy- 
trćka 1, Mickiewicza 20, Kalwaryj- 

ska i, Fortowa 22).
Wypiek chleba dla izpitali, Interna­
tów, cehron, przytułków 1 1 . p. lnstyt.

3 osta v y  rządowe
Pośrednictwo między producentami 
rolnymi a Instytucjami państwowomi 

w dostawie produktów rolnych

Składy towarowe z 
bocznicą kolejową
Róg ul. Targowej i SaAaplernej 

telefon 4-02.

Własny tabor przewóz.

E s ^ p s iy n a
kupującym jes!

w i l i i i a h
Kto z panów kupców 
zechcą zjednać sobie 
kisjeatelę miejską, 
zawsze posiadającą 
gotóv'kę, niech poda 

ogłoszenie w tygodn. ludowym

„DZWONNIK4*
za pośrednictwem

Biura Reklamowego
w WILNIE 

ul. Mickiewicza 4, ielefcn 228.

S  p o i* ti
Za w o d y o m istrzostw o kl. 5.

Sperta -  Maktbl 3 :1  (1 * G),
. Boisko sportowe Polekiogo Czerw 

Krzyża było wczoraj przepełnione. 
J»k było to przewidzenia, był to je­
den z najciekawszych meczów B. 
klasowych. Już od samego początku 
rozpoczęła s{ę żywa i ostra  gra, V  
pierwszej połowie cały czas atakuje 
Śparta i zaznacza się jej zupełna 
przewaga. W 15 mmucle przerywa 
się prawoskrzydłowy WoroszyFo i 
uzyskuje pierwszą bramkę. Skon- 
tuzjowany Ksok schcdsi z boiska, 
Po przewie Mak. gra energiczniej

I szturm uje dc bramki Sparty, lecz 
Wszystko unicestwia bram karz i 
znakomici obrońcy Sparty: Smilgin 
i Fe^ler Keok wraca na boisko. $ 

N astępuje znów szereg ataków 
Sparty. Wreszcie w 60 minucie Wo- 
roszyłło zdobywa pięknym s trza ­
łem drugą bramkę. Ksok z&pomina
0 kontuzji i zaczyna się przerywać
1 w ?o min. etrzeia trzeciego goala 
WSrćd drużyny M. zapanowała kon« 
sternacj jl Czynią rozpaczliwe wy­
siłki , aby zdobyć honorowa bram ­
kę, lecz Sparta m uruje. Kilka mi- 
Dut przed końcem gry sędzia z pc- 
wadu „ręki" dyctu je jedynastkę 
dla Mak., z której uzyskuje ona 
honorową bramkę. Drużyns Sparty 
wczorajszem zwycięstwem dowiod­
ła, że u czy n ią  wielkie poatępy, 
Sędziował p. Leszczyński b. dobrze.

Sprcwczdawcz
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Ze świata.
— Gaz trujący jako lekarstwo. 

Podczas badań nad gazami tru ją- 
cemi i środkami, neutralizuiącemi 
ich działalność, przeprowadzanych 
przez wydział chemiczny am ery­
kańskiego m inleteritw a wojny, oka­
zało się, że chlor, ów gaz, wywołu­
jący  gwałtowny kaszel, łzawienie, 
utrudniający oddychanie, niebez 
pieczną opnehlinę bła* śluzowych 
rrtan i i wreszcie zupełne wyczer­

panie, mogące zakończyć się Śmier­
cią, wobec czego zastosowane go 
podczas ostatniej wojny, jako gfiz 
tru jący  je st, w stanie rozcieńczo­
nym znakomitym środkiem przeciw­
ko początkom t. zw. % zaziębienia, a 
więc drapaniu w gardle, bólowi 
gardła, katarowi i kaszlowi.

W ystarcza jedno poziedziuie w 
pokoju odpowiednio urządzonym, i 
w którym kilka osób może jedno- 
cześaie wdychać ów gaz rozcień­

czony, aby pozbyć się pow yższych  
dolegliwości.

Sposób ten leczenia kataru  i po­
czątków zaziębienia tak się już roz^ 
powszechnił w Ameryce, 2<* cięty 1- 
ko stosowny je3t w klinikach i 
lecznicach, ale także w domach 
pryw atnych za pomoeą przenoś­
nych aparatów.

W edług obliczeń lekarzy am ery­
kańskich, 75 proc. chorych, leczo­
nych tą metodą, odzyskuje natych­
m iast zdrowie. 2o proc. dostaje ul­

gi znacznej, a tylko 5 proc. cier­
piących przeważnie na zaburzenia 
chroniczne dróg oddechowych, nie 
doznaje ulgi.

Działanie nowego lekarstw a da 
się wytłumaczyć w ten sposób, że 
większość t. zw. zaziębieć powstaje 
w skutek działania bakierji, wyw o­
łujących stan zapalny błon Śluzo­
wych nosia, gardła i krtani, rozcień­
czony złś gaz ehlorowy zabiia owe 
bakterje, nie szkodząc organizmo­
wi ludzkiemu. Oczywiśeie, gaz ten

działa tylko na łatwo dostępu*MB lafnu UUStępiJ '
wierEchnie warstw y,błon ślazowyc*1 
nie je st więc skuteczny przeciwko 
głęboko osadzonym w tkankach 
bakterjom  chorobotwórczym, jak  
nap. przy gruźlicy.

W Każdym razie znaleziono śro­
dek szybki i skuteczny przynaj­
mniej przeciwko katarowi.

Redaktor
S ta n is ła w  M a ch ie w ic t.

Wystawa SztuM i Rzemiosł
w Wi lnie .

Od 15 września do 15 października b. r. odbędzie się w ystaw a  
sztuki i rzemiosł w  salach

,A P Q LLO ‘‘ przy ul. Dąbrowskiego.
Zgłoszenia, eksponatów przyjm uje Komitet do dnia l  września b. r. w kaa- 

celarji Wydziału Sztuki M. Magdaleny 2.
Zgłoszenia reklam do katalogu i plakatów w lokalu wystawowym

artystycznie wykonanych
P R Z Y J M U J E

Biuro Reklamowe St, Grabowskiego, Mickiewicza N° 4.

g s a B m r s s B B s a iB g a ^ s a g a a s
Pcradnia

U H I G 1 I
W pismach codziemnych, 

w tygodnikach, 
w Kalendarzach na IS25 r,, 
w programach teatralnych, 

w Katalogu Wystaw?, 
w wszelkich wydawnictwach 

stałych i sezonowych, 
miejscowych izamiejsccwych

Polskiego Zrzeszenia Lekarzy 
Specjalistów

dhortby wewnętrzne—dr E. Budzyński— 
codzienne—godz- 5—6 pp ; dr. K. Kisiel— 
codziennie—god3 , 4—5 pp.

Chereby płuc — dr. W. Umiastowski — 
wtorek 1 piątek—godz. 1 2 — 1 pp.

Chnrohy cbirurgiczne—dr. J. Janów lcz— 
codziennie—godz. 5—6 pp., dr. M. Moszyń­
ski czwartek—godz. 5—% pp., dr. J. Dow- 
glałłówna—wtorek 1 czwartek—godz. 4—5 
pp., piątek—godz. 12—1 pp.

Cheroby kobiece i akrtzerja dr. J. Do­
brzański—codzienni#—godz. 4—£> p p ; dr A. 
Erumanowu—-poniedziałek, dreda i sobota— 
godz. 6—7 pp.

tiher&by dziedęee — dr. E. Iszora--ponie- 
dziełek i piątek — godz. 6—6 pp., środa — 
godz. 4—5 pp: dr. A. Gotdlieh — wterek 
czwartek i piątek—godz. 1 1 — la pp.

Cbrroby nerwowe—cr. J. tłuryiowlczow- 
na —jomedUałek—godz.5—o pp., czwartek — 
godz. 6—7 pp ; dr. A. Nalinowski—wtorek, 
piątek 1 sobota—godz 4 - 5  pp.

Lhersby eczu—dr. I. Abrainewicz—po­
niedziałek, wtorek, czwartek 1 piątek—gedz. 
4—5 pp ; dr. J. Cumft—wtorsic 1 piąt*k— 
gopz. 9—10 rano, środa 1 sobota—godzina 
2 7 3 - 3 7 .  pp.

Cheteby unha, gardła i nota — dr. Cz. 
Czarnowski—poniedziałek, środa 1 piątek— 
godz. 5 —6 pp.

Chereby ekórr.e i wensryczre — dr. M. 
Mienlckl — poniedziałek, śroua i sobota — 
godz. 3—4 pp. dr. K. (sokołowski—codzien 
nie—godz. 4 —5 po poł.

Rot.itgrrolofl-a—dr L. Sułkowski— w to- 
rsk 1 piątek—godz. 4—5 pp.

Chsrsby zęiśw  1 jamy nstsej oraz praco­
wnia teebn. dentystyozua -lek.-uent. W. V e 
dorowicz—codziennie godz. 1 1 —2 pp.; lak.- 
dent. K Lswiaka—codziennie—godz. 3—6 pp.

zawsze najtaniej i najdogodniej ogła­
szać się za pośrednictwem

Biura Reklamowego
w  Wilnie ul. Ad. Mickiewicza 4.

TELEFON 228.

Przed zw ie r& ad ro  dziewczę stoi,
W kapeli'8'k główkę ztrol,
Oczki mróży, włos ukłaia  
1 śmieje się z siebie rada 
Bj w zwierciadle drugj. rdża 
Włoski głaszcze, oczkl zmrużą... 
Prawda, bardzo łaciną była.
Bo się KNEIPPA m y d łe m  m yła.

Ż ąd ać w ^zędzsti. Prą-wcKi w e ty lk o  7,
podpisem R, Włodarski. Subageucuia  
na WILNO, B. Sokohftski, Wilno Por-., 

Iowa 5.

Kasa Chorych m. Wilna f i s a  Chorych Wilna L e k c j i  śpiew u 80lsT '
udzloia W. T0CZYŁ0WS1A (uczennica s ła ­
wnej Lacroix). Początek lekcji dn. 8 —IX. 
Zapis nowych uczennic w dnie puwszednie 
od 10—1 1  rano 1 od 37» do 4*/j 

Bernardyński ,?aar. 3 —8.

na mocy art. 53 ustawy z dala 19 maja 
1920 r. o przymusowum ubezpieczeniu na 
wypadek choroby podaje do wiad^moścj, 
że dnia 9 wrześnie. 1924 r. o godz 10 rano 
w lokalu kina „Polonja" należącego do p. 
Horacego Sleplana przy ul. Mickiewieza 
Nr. 22 odbędzie się licytacja ruchomości 
należących do tego* p. Sleplana oszacowa­
nych t>a sumą zł 40,00 (czterdziestu) skła 
dających się ż dwueb biurek i sześciu krze­
seł wiedeńskich ca pokrysis należności na 
rzecz Kasy Chorych.

Ruchomości obejrzeć można w dniu 
licytacji od godz. 9 rano, spis zaś tacowych 
codziennie od 9 do 12 w Oddziale Kkzeku- 
cyjnym Kasy Chorych (Dominikańska 15).

Dr. Mai,szewski.
w/z Dyrektor

na mocy art. 53 ustawy /, do 19 maja 1920 r. 
o przymr.sowea ubezpieczeniu na wypadek 
ehoroby podaje do wiadomości, ża dnia 9 
września 1514 r. o godz. i 0 rano w lokalu 
kina .Plocadylll* przy ul. Wielkiej 14 72
odbędzie się licytacja ruchomości, należą­
cych do kina .Piceadylli* oszacowanych na 
sarnę zł. IIP 00 (sts dziesięć) okładających 
•ię z jednege tremo 1 trzech luster na po­
krycia B&lsżnaśel na rzs^z Kasy Choryeh.

Ruchomości obejrzeć można tr dala 
lieytacjl od godz. •  r»no, gpie zaś takowych 
codzienni# od 3 do 12 w Oddziale Sgzeku- 
•rjaym  Kasy Chorych (dominikańska 15).

Dr, M aliszewski.
w/z Dyrektora

J g t a o n ia  Lekarskie"
P o t r z e b n a

lekka jednokonna- ^

dr. Zel3owl.cz lin. £ 2 S . ł S Ł , B
ul. AMlckiewicza Ul ■ uiŁWdl U ŁClUflWIliŁ
24 Przyj. 9-1 i 6-b, Pr. 12-5 Chor. k^blooe oraz 
spee weneryczne, moczopłc., syfilis i skórn. 
Ul. Mtckiowlcza Nr. 24 (ob. hot. „Bristol*).

D -r K Sokołowski
choroby skórne 1 we 
neryczne, przeprowa­

dził się na
ul. Ostrobramską 2.
przyjmuje od g. 5—7.

O rC z is ła w  K i m z c j f
powrócił i wznowił 
przyjęcia. Chirurgja 
jamy ustnej, choroby 
zębów, sztuszae zęby 
■Wojskowym 1 urzęd­
nikom na raty. Mic­
kiewicza H (gdzie k i­
no) Od 10 dO 12Va i 
od 4 do 672 ,

Dr. W iktor Kieżun
POWRÓCIŁ 

1 wznowił przyjęcie 
churych. Choroby 

wewnętrzne sposjalnie 
płucne. Garbarska 

5 - 3  #d 5 - 7 .

Lskarz-dffiitysta

Juijg Bieinnas
wróciła 1 przyjmuje 
od 12—5, ul. Jagiel­
lońska 9—4.

D -r D. KENIGSBERG
choroby wewuętrzne. 

s> fi Us 1 skórne, 
ul. Mickiewicza 4

Przy Im. 9 —1, 5 -8.

Dr. Wołodźko
ordynator szp. Sawicz. 
Choroby skórne i we­
neryczne. Od g. 12—2 
1 5—0 ZawalDa 22.

& k u s z e r ^ a
i  Warszawy udziela
porad. Przyjmuje od 9 

rano do ? w e  aa. 
Mickiewicz* 4b—6.

platforma.
Dobroczynny 2.
S*U«d towarowy" 
A. Głowińskiego.

P e iM fu m y
na łuty na,taniej 

w polskim składzie 
aptecznym 

WŁADYSŁAWA

Tpufoiłły
LiJwisarska,
róg Tatarskiej.

M j e s z k  * kuchnia 
na parterze—9 ygoiy ■ 
Od zaraz do wynajęcia. 

Kalwaryjska 37-13-

I k ^ S l C I r t -
tymczaz. zaśwladcze-i. 
demobtliz. wyd. prr.ez 
kadrę 13 p. Uk wileńs. 
na itmę Wincentego 
Aszako, zatn- w Smoł- 
wach pow. Braeławck. 

jntew. się.

Fakt a nie reklama!
Naitańsiz;- źiódło dla Irupna 

ROWERÓW pierwszorzędnych 
firm jak »A n k c r “ i in n e  ?

d o b r o ć  or^z M A S Z Y N  PO 
S Z Y £  I A, gramofonów i in. instrum entów  muzy 
eznyeh—tylke w magazynie J K U R S Z T E j N A  
— Wilno, W ileńska 7. Są w?‘*ystkie cr.ęSci Go nich. 
____________ Przy magazynie specjalaa pracownia.___________

N A  R A T Y  
i w i r a o e j z a

Dnia 28. VIII- 24 r. 
skradzione aowóa 

obywatelstwa wydaBJ 
przez Komls./Rządu m. 
Wilna ! książka wojsk, 
wyri. na imię Władysł. 
Czepleianisa, zam prz> 
Gbocimskiej 14, przff- 
P.K.U. Wilno, uniew.slę

Najtańsze ź ro ^ i zakupy!!!
OW Sft siewnego

OWSA karmowego 
OTRĄB 

S IA N A
SŁOMY CUKRU 

I \Ą K l  razowej 
A ĄK I pytlowej

SŁONINY SZMALCU 
SGPEEFOSFftTU

w  Sfiółs3z^!I>iis
Kresowego Zwjązku Ziemian

Z Ą W Ą L N A  1 . TEL. 1-47

Bogate S  *
właścicieli roli prag­
nące wyjść *ainąż. 

znajdą sposobność su 
temu zwracając s*ę i  
zaufaniem, podając 

dokładne dane. Poa 
miej wskaż, adreaer-. 
przyjmuje się propo­
zycje krewnych D /s  
krecja zapewr1. Mamy
zgłoazon- kandydatów* 
adwokatów, lek trzy, 
inżynierów, npzędnł- 
ków, oficerów, knpców 
1 rolników. Flrtna r« 
llcja, Lwów, Skrytka, 
pocztowa 61. Na odpo 
wiedź lDforrracy.-u% 
dołączyć 50 gr.,  ̂ Pro* 

pozycjami zł- *■

Do inagazyni: dziscinnycit i uczniowskich ubiorów.
„ K O N K U R E N C J A "

ul. Niemiecka Nr. 2 1 , front, wejście od ul. na 2 -giem piętrz#

nadszedł transport zaw iera jący w ielb  wybar:
g a r d l ł u r k ó w  u cz-n iow sk . i dKiec-Jnoych.

k o f i t j u m k ó i r  i  p a S f t  futrach, 
sukienek, fartuszków czarnych, obuwia, pończoch 
czapek, żakiecików, swetrów, r e jta z ó w  szalików, i 

garderoby dla noworodków.
G E N Y  B. N I S K I E  I S T ft  Ł E.

Ł óżka żelazne na, 
siatkach naj 

ezoj jakości. M aterace 
sprężynowe, z trawy 
morskiej, OtomcmU,, 
B ia n k i pokojowe ola 
dzieci. Sprzedaż P® 
cenie fabrycznej B- 
Łokuciewrkl i S-ka 

Mi-klewlcza 42. 
k ezpłatnle ogiaer-ai'  
O  cle swe mieszkańla 
do wytiafęeilK Tylko 
phzez Duc g/Komie. 
.Zachęta* Portowa ’>D
ctrzymacle pewnyoh 1
wypłacalny eh lokato­
rów. _____

Kontrolują®
K A S A

możli>»użiywRop 
wie Nutionhl, po- 
szukiwana. Łaska­
we oferty z poda­
niem num eru  l a -  
b r y c z e g o  oraz 

op>t=u i ceny
G Brenner

Zu?:voh 1- Stadeł-

P eazukuję wsj>«‘n izrl dobrze obeznany i  
krawleczyzną 1 Klljęlelą z gotówką od 

500 zł. mam w śródmieściu odpowiednia 
mieszkanie 1 firmę na pracowWę damską 
częściowo już urządzoną.

Oferty do biura ogłoszeń J. Karlin N ie­
miecka 22 pod .Piaeownie. damska*.

hoferstras.-:e  38,

Pam ięta; o lotniczej 
1 i gazowej obfonic

rjheim ę w całym zą- 
U  kresie zarząd go­
spodarstwa domowego 
w Wilnie, lub te ł na- 
wsi. Posiadam rów ­
nież gruntowną znajo­
mość ogrodu i pszczół- 

nictwa. Referencje 
mam wystarczające. 
Ofertv J.R.d-1 Biuratte-
k tamowego, Mlckiew. 4

Malarz

kobiece

iieeznisa 1 Szpital Litewskiego Stowarzyszenia Pornosy Sanitarnej
ftfin o . WlleAsh i 28

W przychodni przyjm ują Ifikarzo s p e c ia i iś . i ;  ^horooy Ziecięce od S — 4; ehoroby wownętrzne od 10  — 4; chirurgiczne 1  — 3", 
1 1 —1; oczu 1 1  — 2; uszu, nosa i gardła 1  — 8; rębńw 10 — 1 1 ; skórne 1 weneryczne 2 — 3; werrowo l — 2;

W szp ita lu  od dzia ły: wewnę Tany, Chirurgiczny, ginekologiczny 1 p o ło żn iczy

GABINET ROENTGENA i ELEKTRO-MEDYCZNY

! U W A C i A !
Energiczni, młodzi, in teli­
gentni ludzie płci obojga 
mogą mleć siały zarobek 

pracując na prowizji 
S z c z e g ó ł y  w

BIURZE RĘKLAftiOWEM
Mickiewicza 4 godz. 2-3 pp.

i
I

pokojowy i szyldów

W , W o ź n i e k l
Wileńska Nr. 17-

P r z y jm u je  i ^ 2 :  
konywa
roboty m  ZlAf.r*r
m alarstwa
dzące ^ d io w  ta k  i n®cie

W ydaw ca w aastępatw ie współwłaścicieli Stan sław  Mackiowicz. Drukarnia J  Bsiewakiego, Sawicz 8.


